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Sprawa cu krowa, i Skutkiem konwencyi będzie, jak wiadomo — nietylko 

zniesienie premii eksportowych, lecz także zniżenie cła 
g ochronnego z1! złr. w złocie dla cukru konsumcyjnego 
a 6 złr w złocie dla cukru surowego do 6 franków 


Wniesiony łącznie z konwencyą brukselską projekt $ 
dla pierwszego a A'/, franków dla drugiego gatunku. 


ustawy o podatku cukrowym dowodzi, że podnoszony 


z wielu stron postulat urządzenia stosunków wewnętrz- Dotychczasowe wysokie cło umożliwia kartel cu- 
nych produkcyi cukrowniczej w Austro-Węgrzech drogą krowy, który wyprowadził cenę wewnętrzną na tak 
przymusu państwowego odniósł zwycięstwo wysoki poziom, że jeszcze bez obawy obcego importu, 
w rządach obu połów monarchii. może inkasować ogromne zyski, leżące w granicach 


tego cła. Na przyszłość odpadnie możliwość osiągania 
takich zysków. Oło sześciu franków ledwie broni przed 
obcym importem, który - czasami i lokalnie — nawet 


Przypatrzmy się dziś, na jakich zasadach ma się 
oprzeć to urządzenie. 


Pomijamy te postanowienia projektu, które się mimo tego cła będzie możliwy. Różniea między ceną 
odnoszą do „podwyższenia Sny premii eksportowych wewnętrzną a ceną światową, wynosząca obecnie do- 
w bieżącej kampanii z 18 na 24 milionów koron — brych kilkanaście koron, nb. bez uwzględnienia podatku 
ze względu na to, że będzie ona trwała nie 12, lecz spożywczego — zmaleje zaledwie do marnych kilku 
18 miesięcy i że eksport będzie silniejszy. Zauważymy | koron. Produkcya straci zatem wielkie swe zyski kar- 
tylko, że w myśl projektu rząd będzie mógł zezwolić, tełowe; zyska zaś na tem konsument, bo cukier powi- 
by fabrykant cukier premiowany przed dniem wej- nien potanieć mniej więcej o tyle, o ile niższe będzie cło. 


ścia konwencyi brukselskiej w życie, t. j. przed 1. wrze- 
śnia 1903, wywiózł dopiero po tym terminie, nie tracąc 
premii, — lub wprowadził go w konsumcyę wewnętrzną | 
za zwrotem premii i za opłatą podatku spożywczego. 
Podstawę tego postanowienia stanowi kombinacya, że 
przed wejściem konwencyi w życie, rozwinie się bardzo 
silny eksport gwoli jak największego wyzyskania pre- 
mii, -tóry z jednej strony może wywołać chwilową sil- 
ną zniżkę ceny światowej, z drugiej strony ogołocić 
targ wewnętrzny z zapasów. Natomiast po wejściu 
konwencyi w życie musi nastąpić zwyżka ceny świa- 


Przy tak nizkiem cle jednak niemożliwy a przy- 
najmniej wielce utrudniony byłby kartel prywatny, 
gdyż nie dawałby większym i finansowo silniejszym 
pizedsiębiorstwom wydatniejszego zysku, wobec czego 
te upatrywałyby dla siebie większą korzyść w zjadaniu 
małych: w walce konkurencyjnej. Tej właśnie 
walki konkurencyjnej, jako skutku zniżenia cła i roz- 
bicia kartelu, najwięcej obawia się gros produkeyi cu- 
krowniczej monarchii. Przeciw temu to niebezpieczeń - 
stwu wzywa ona pomocy państwowej. 


towej. Celem rzeczonego postanowienia jest przeto umo- Taki też cel istotnie ma na oku rządowy projekt 
żliwić częściowo producentom uzyskanie lepszej ceny skontyngentowania tej produkcyi, która jest przezna- 
w eksporcie bez utraty premii, oraz odebrać ekspor- czona dla konsumceyi wewnętrznej. Zapobieżenie walce 
łowi w ostatnich miesiącach kampanii forsowny chara- konkurencyjnej po części leży niezaprzeczenie w inte- 
kter na to, by zapewnić dostateczne zapasy dla kon- resie państwa i gospodarstwa społecznego, gdyż walka 


sumcyi wewnętrznej. taka byłaby ruiną dla wielu przedsiębiorstw, przynio- 
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słaby znaczne straty rolnictwu, zrobiłaby wreszcie wy- 
łom w budżecie państwowym. 


Projektem swym państwo stwarza to, czego pro- 
dukcya chce i potrzebuje, a czegoby sama w nowych 
warunkach stworzyć nie mogła — mianowicie stwarza 
po prostu ustawowy kartel. Różnica między obecnym 
kartelem prywatnym a projektowanym państwowym 
polega głównie w tem, że w obecnym kartelu chodzi 
nietylko o usunięcie walki konkurencyjnej, lecz także 
o wyciągnięcie jak największego zyskuz wy- 
sokiego cła ochronnego przez wyśrubowanie cen na targu 
wewnętrznym, eo znów przynosi trzecią korzyść, mia- 
nowicie ułatwia eksport po niskich cenach. a więc umo- 
żliwia silny wzrost produkcyi ; 
zaś wobec zniżonego cła odpadną w przeważnej części 
te dwa ostatnie cele. 


w kartelu państwowym 


Ogólne zasady urządzenia kartelu państwowego 
będą te same, co w obecnym kartelu prywatnym. Dla 
konsumeyi wewnętrznej nie wolno będzie pod surową 
karą produkować więcej, niż wyniesie kontyngent, któ- 
rego sumę dla całej monarchii na r. 1908 04. obliczono 
w kwocie 3,660.000 centn. metr. Co się wyprodukuje 
ponadto, musi iść naeksport. W następnych latach 
kontyngent będzie się równał konsumcyi efektywnej 
z poprzedniego roku, pomniejszonej o zapasy cukru kon 
tyngentowego, niezużyte z końcem roku. o ile będą 
wynosiły więcej niż 10" kontyngentu. Trzeba tu zaraz 
dodać. że także w ciągu roku oba rządy w porozu- 
mieniu z sobą będą mogły obniżać lub podnieść kontyn- 
gent. Nadto co miesiąca będą one oznaczały, jaki pro- 
cent z kontyngentu w następnym miesiącu może być 
oddany do opodatkowania t. j* do obrotu wewnętrznego. 
W ten sposób rządy będą regułowały ciągle sto- 
sunek podaży do popytu, tudzież ceny. Jeśli 
ceny będą spadały, to gwoli umożliwienia, by produkcya 
z cła sześcio frankowego wyciągnęła jeszcze tyle zysku 
ile się da, rządy zmniejszą procent kontyngentu, przy 
padający na najbliższy miesiąc, lub nawet zniżą cały 
kontyngent. Jeśli ceny będą szły w górę tak że będzie 
groził obcy import, rządy zwiększą procent miesięczny 
lub nawet podwyższą cały kontyngent. (Obecny kartel 
także reguluje targ miesięcznem wyznaczaniem pro- 
centowych części kontyngentu kartielowego do obrotu). 


Projekt zawiera dalej postanowienie, że z ogólnego 
kontyngentu na Austryę przypadnie 2,770.340, na Wę- 
gry 568.660, a na kraje okupowane 26.000 centn. metr. 
W ten sposób Węgry. które obecnie importują z Austryi, 
jeszcze 270.00) centn. metr, gdyż kontyngent ich 
w kartelu cukrowym dla konsumcyi wewnętrznej wy 
nosi tylko pięćset kilkadziesiąt tysięcy centn. metr., 


będą własną produkcyą zaspokajały całą 
swą wewnętrzną konsumcyę, Wyodrębniają 
się w ten sposób gospodarczo od Austryi — mimo 


istniejącej wspólności cłowej — podobnie jak już da- 
wniej wyodrębniły się co do spirytusu. W tym osta- 
tnim artykule jednak samoistność Węgier nie wy- 
stępuje tak wybitnie, jak wystąpi w nowym porządku 
rzeczy co do cukru. Granica nie będzie wprawdzie 
zamknięta — ale samo urządzenie kontyngentowe 
i przewidziane w ustawie zgodne działanie obu mini- 
strów skarbu co do miesięcznego .liberowania pro- 
centów z kontygentu, oraz co do jego zniżania lub pod- 
wyższania. sprawią, że za każdy centnar, wywieziony 


z Austryi do Węgier, będzie musiał przyjść centnar 
z Węgier do Austryi, i na odwrót. 

Dotąd wszystko jest w porządku O ile inne pań- 
stwa konwencyjne nie dopatrzą się w projektowanym 
systemie naruszenia konwencyi, co nie jest wykluczone, 
ów kartel państwowy będzie instytucyą silną i prawie 
doskonałą, wyklu zy walkę konkurencyjną, ubezpieczy 
egzystencyę istniejącej produkcyi, leży przeto w ogól- 
nym jej interesie (mimo że niektóre grupy produkcyjne 
krajów zachodnich dla uzyskania szczególnych korzy 
ści, nieszczerze dany pomysł zwalczają). To, że Węgry 
dostaną kontyngent w wysokości całej swej konsumcyi 
wewnętrznej, łączy się wprawdzie z uszczerbkiem dla 
produkcyi austryackiej i wywołuje z jej strony opo- 
zycyę, jest wszelako sprawiedliwe, gdyż każdy kraj 
agrarny ma niezaprzeczenie prawo zaspokajania wszy- 
stkich swych potrzeb w dziedzinie płodów rolniczych 
i wytworów przemysłu rolniczego własną produkcyą 

Otwiera. się jednak teraz kwestya, której obecny 
projekt ustawy nie rozwiązuje, zostawiając ją później- 
szemu, osobnemu projektowi: na jakich podsta- 
wach nastąpi rozdział ogólnego kontyn- 
gentu austryackiego na poszczególne fa- 
bryki. Od właściwego rozwiązania tej kwestyi zależy 
odpowiedź na pytanie, czy i jakie korzyści skontyngen- 
towanie przyniesie produkcyi galicyjskiej, tudzież jakie 
stanowisko ma zająć Galicya wobec samej myśli skon- 
tyngentowania a nawet wobec konwencyi brukselskiej. 

Przedewszystkiem chodzi o to, kto ma dostać kon- 
tyngent. czy tylko fabryki cukru surowego, od których 
rafinerye musiałyby kontyngent nabywać; czy tylko 
rafinerye, któreby wtedy miały w ręku fabryki cukru 
surowego ; czy w pewnym stosunku jedne i drugie, 
Z tem wiąże się dalsza niezmiernie ważna kwestya, czy 
w razie, jeśli cały kontyngent, lub jego część dostanie 
się w udziale fabrykom cukru surowego, te ostatnie 
będą miały prawo wszystko lub pewną część oddawać 
do konsumcyi bez rafinowania tj. w postaci t. zw. cu- 
kru krystalicznego, piaskowego (Samdzucker), który w Ro- 
syi i w wielu innych krajach jest bardziej rozpowsze- 
chniony. niż rafinada, i jest od niej o wiele tańszy, 
a prawie równie dobry. 

Wobec ogromnych sprzeczności interesów, które'tu 
wchodzą w grę, trudno dziś kombinować, jak w powyż- 
szych kierunkach będzie wyglądał projekt rządowy 
i wogóle jaki projekt miałby szanse przejścia w parla- 
mencie. Większe prawdopodobieństwo przemawia zatem, 
że prąd agrarny, sprzyjający przynajmniej częściowemu 
obdzieleniu fabryk cukru surowego kontyngentem i do- 
zwoleniu im na częściowe oddawanie cukru krystali. 
cznego do konsumcyi, weżmie górę zarówno w rządzie, 
jak i ewentualnie w parlamencie, 

Dalszy postulat agrarny, z którym rząd zapewne 
zechce się liczyć, odnosi się do szczególnej faworyzacyi 
drobnych. słabszych fabryk przy rozdziale kontyngentu. 
Już obecnie faworyzacya przedsiębiorstw tej kategoryi 
ma miejsce przy zwrotach nadwyżek premii eksporto- 
wych pobranych ponad ustawowe ich mascim m. Zasada 
taka byłaby jednak dla Galicyi szkodliwa, gdyż nie 
mamy i nie będziemy zapewne mieli małych cukrowni. 
Nasze wielkie przedsiębiorstwo przeworskie musiałoby 
wraz z innemi wielkiemi poprostu płacić na sztuczne 
utrzymanie drobnych zakładów przy życiu. Byłby to 
nonsens gospodarczy — tem większy. że nieprawdą jest 
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jakoby owe drobne, niezdołne do życia cukrownie miały 
szczególne znaczenie dla rolnictwa. Są one bowiem prze- 
ważnie w rękach czeskich i morawskich magnatów, 
którzy przerabiają w nich z reguły tylko własne bu- 
raki na cukier. Tymczasem wielkie cukrownie — te pod 
względem rolniczym i socyalno-politycznym są o wiele 
donioślejsze, gdyż przerabiają znaczne ilości buraków 
z wielkich rejonów, z setek plantacyi, należących często 
do włościan. 

Na tym punkcie trzeba się spodziewać zatem za- 
ciętej walki, w której Gralicya musi stanąć po stronie 
przeciwników faworyzacyi drobnych fabryk. 

Dalszy punkt wątpliwy stanowi kwestya, co — po- 
mijając faworyzacyę drobnych przedsiębiorstw — bę- 
dzie podstawą cyfrowego wymiaru kontyn- 
gentu dla każdej fabryki. Tu wystąpią przeciw so- 
bie dwie grupy: jedna chcąca utrzymać obecny stan po- 
siadania, ustalony w kartelu, druga, dążąca do zwiększenia. 
swej produkcyi na konsumcyę wewnętrzną. Do tej drugiej 
należy przedewszystkiem Gralicya z Bnkowiną, a raczej 
towarzystwo przeworskie, (gdyż cukrownie kartelowców 
w Tłumaczu i Fużanach istnieją więcej dla szachowa- 
nia Przeworska i Żuczki, niż dla realnych z myślą 
o dalszym rozwoju połączonych celów produkcyjnych). 
My absolutnie nie możemy się zgodzić na to, by pod- 
stawą rozdziału cyfrowego kontyngentu był stan obecny 
kartelowy. Jaki klucz nowy się wymyśli, jest nam obo- 
jętne, byle co do rzeczy zaspokajał nasze żądania; dziś 
zresztą niepodobna w tej mierze występować z kon- 
kretnym postulatem. Wiemy jednak, do czego dążymy 
w istocie rzeczy. Chcemy własną produkcyą 
zaspokajać całą własną konsumcyę. Chcemy, 
by Przeworsk jako rafinerya (nie jako fabryka cukru 
surowego — ta pierwsza kombinacya bowiem dla nas 
będzie rajkorzystniejszą) dostał kontyngent w wyso- 
kości całej konsumeyi galicyjskiej i bukowińskiej. 
Mamy do tego zupełnie takie prawo, jak np. do niedo- 
puszczania obcego importu zboża, drzewa, bydła, świń, 
spirytusu do Gelicyi. Płynie ono z wybitnie agrarnego 
charakteru kraju i z jego roli w całym ustroju gospo- 
darczym państwa. Pod tym względem położenie Gali. 
cyi i Węgier jest zupełnie równoległe. Nasze prawo 
idzie jednak jeszcze dalej. W dziedzinie płodów rolni- 
czych i wytworów przemysłu rolniczego mamy prawo 
zaopatrywać także te kraje koronne, które nie mają 
charakteru wybitnie rolniczego lub pewnych artykułów, 
o które w danym razie chodziłoby, nie mogą produko- 
wać. Kraje sudeckie, na pół rolnicze, na pół przemy- 


słowe, — które zalewają Galicyę wyrobami swego 
przemysłu fabrycznego i zabijają jej rodzimy 
przemysł tej kategoryi w zarodku — są obowiązane 


w zamian za to przynajmniej zaprzestać zalewa- 
nia Galicyi wytworami przemysłu rolniczego 
i przyznać jej udział w eksporcie tych wytworów do 
krajów nieprodukujących, 

Na razie jednak — co do cukru, rezygnujemy z eks- 
portu do innych krajów koronnych; ograniczamy się do 
żądania, by nam zapewniono własny targ. Czy jego 
zrealizowanie będzie możliwe nawet przy takim kluczu 
rozdziału, który z dotychczasową produkcyą przeciętną 
z kilku lat kombinowałby zdolność produkcyjną 
fabryk (a nasza jest bardzo znaczna) i ich położenie 
geograficzne (a nasze jest bardzo niekorzystne co 
do eksportu zagranicznego via Tryest i drogą lądową 


na północny zachód do Angli), nie możra z góry ozna- 
czyć, mie mając przed sobą szczegółowego projektu 
rządowego. Możliwe jest, że nie osiągniemy swego 
inaczej, jak tylko w ten sposób, że nasz kontyngent 
równający się konsumcyij, będzie wyłączony z kontyn- 
gentu ogólnego, poczem dopiero nastąpi rozdział reszty 
między fabryki innych krajów koronnych według ja- 
kiegoś klucza Wtedy ustawa będzie musiała zawierać 
jedynie cyfry kontyngentu, przypadająre na poszcze- 
gólne produkujące enkier kraje koronne (np. na Gali- 
cyę 250.000 ceutn. metr., na Czechy tyle a tyle i t. d.) 
W każdym z tych krajów zaś rozdział indywidnalny 
byłby pozostawiony egzekutywie według pewnych 
w ustawie oznaczonych zasad. 

Trzebaby się także postarać o to, by nstawa za- 
wierała takie postanowienia o rozdziale wzrostu 
kontyngentu oraz o rozdziale kontyngentu, uwolnionego 
przez zwinięcie fabryk — któreby umożliwiały dalszy 
rozwój cukrownietwa przedewszystkiem w krajach wy- 
bitnie rolniczych, a więc i w Galicyi. 

Co się tyczy tego dalszego rozwoju, to samo już 
skontyngentowanie produkcyi jest dla niego zaporą. 
Kraje sudeckie cierpią na hyperprodukcyę — dla nich 
tedy powstrzymywanie wzrostu produkeyi jest do pe- 
wnego stopnia potrzebne, My jesteśmy w zupełnie 
innem położeniu; nam potrzeba jeszcze znacznego 
rozwoju. Dlatego jeśli się mamy zgodzić na pewne 
zamknięcia naszej przyszłości zapomocą systemu kon- 
tyngentowego, to granice jego muszą być takie, jak 
wyżej przedstawiliśmy. 

Zgodzimy się na dobry kontyngent, bo wolimy 
pokój niż wojnę i nie chcemy utrudniać położenia pro- 
dukeyi innych krajów koronnych. Cheemy „leben lassen“, 
lecz musimy przedtem sami „leben“. I dlatego, jeśli 
skontyngentowanie nie miałoby wypaść po naszej myśli, 
nie chcemy wcale ani skontyngentowania ani nawet kon- 
wencyi brukselskiej, Więcej, o wiele więcej w danej 
chwili jednego i drugiego potrzebuje produkcya krajów 
sudeckich, niż nasza. My - gotowiśmy w takım razie 
do walki konkurencyjnej. Jeśli kraj nam w niej poradzi 
we właściwy sposób, który j e s t możliwy a nie będzie się 
łączył nawet z wielkiemi ofiarami, jeśli użyjemy trochę 
zapobiegliwości i energii dla przeprowadzenia racyonal- 
nej organizacyi handlu, — nie będziemy potrzebo- 
wali obawiać się walki. 

Naturalnym sprzymierzeńcem będzie nam to samo 
położenie geograficzne, które nam utrudnia eksport 
zamorski. Co do zbytu wewnętrznego natomiast jest 
ono bardzo korzystne. Obecnie dodatni ten czynnik 
neutralizują wyjątkowe taryfy d'a importu cukru 
z krajów zachodnich do Galicyi. Gdy jednak tego 
energicznie zażądamy, państwo będzie musiało wpłynąć 
na ich zniesienie, gdyż utrzymywanie ich dalsze — od 
chwili, w której Galicya sama produkuje dość cukru 
na własną potrzebę — traci wszelką ogólną racyę go- 
spodarczą i staje się rażącem popieraniem jednej ze 
stron walczących w prywatnej walce konkurencyjnej. 

Według wszelkiego prawdopodobieństwa walka 
taka długo potrwać by nie mogła. Może już w kilka 
miesięcy produkcya krajów zachodnich przyszłaby nas 
prosić o pokój. 
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Próby porównawcze z różnemi maszynami do czyszczenia 
i sortowania zboża. 


Niema chyba lepszego środka, przy pomocy którego 
można bez znaczniejszych nakładów podnieść produkcyę 
w gospodarstwie, jak wysiew czystego i najlepiej wybra- 
nego do siewu nasienia, najodpowiedniejszej dla danych 
warunków odmiany czy rasy: to też znaczenie dobrych 
maszyn do sortowania i czyszczenia ziarna rośnie coraz 
więcej w gospodarstwie rolnem w miarę wzrostu kultury 
ogólnej. Mimo tego jeszcze nie zawsze dość pilnie uwagę 
się zwraca na to właśnie należyte sortowanie i przygoto- 
wanie nasienia do siewu. Wobec bardzo wielu typów ma- 
szyn do czyszczenia trudno nieraz o wybór najodpowie- 
dniejszej do pewnego celu. a próby ścisłe tylko z nielicz- 
nemi maszynami zostały wykonane. 

Aby pewne dane ściślejsze osiągnąć, wykonał prof. 
Dr. Strecker w Lipsku w ciągu r. 1901 i 1902 bardzo 
dokładne próby porównawcze w instytucie rolniczym tam- 
tejszym z najbardziej typowemi tego rodzaju maszynami 
nowszych konstrukcyi. Próby te wykonano w ten sposób, 
że naprzód przygotowano pewną ilość zupełnie czystego 
nasienia przez wybranie rękami, a następnie dodano ozna- 
czone ilości różnych chwastów, tak, że zawsze było wia- 
domem, ile i jakich nasion chwastów jako zanieczyszcze- 
nie w ziarnie się znajduje. Zupełnie jednak przygotowane 
ziarno przepuszczone zostało przez każdą z maszyn po- 
równywanych, tak, że nawet nie mogło tu być różnicy 
w jakości nasienia. takiej, jaka zdarzyć się może między 
zawartością jednego a drugiego worka, jak to w zwykłych 
tego rodzaju próbach miewa miejsce. 

Po przepuszczeniu przez maszynę oznaczono dokładnie 
ilość każdego rodzaju nasion chwastów, jakie jeszcze w ziar- 
nie oczyszczonem się znajdowały. Ze sprawozdania prof. 
Streckera (zamieszczonego w Zeitschr. der Landw. Kammer 
für Prov. Schlesien) wyjmujemy następujące daty, sądzimy 
bowiem, że to powinno zainteresować naszych czytelników. 

Działalność ogólna maszyny: 

W stosunku do całej ilości chwastów domieszanej do 

ziarna czystego w przepuszczonem ziarnie znaleziono 


jeszcze w "h; 


Pszenica | Żyto Owies 


VEREMA ATA 


Jęczmień 
Rodzaj maszyny 
UE CEJ PIE 


| 
1 
I 


1) Źmijka**) 92 | 98 | 50 | 68 | 44 | 54 | 40 | 87 
2) Gentryfuga 

Kaysera | 
[185] 28 | 56 


a) wys. nast. |34 | 44] 8 | 22 


nisko „ {197| 46 | 12 | 22 | 14 | 24 | 38 | 48 
3) Tryer Mayera | 21 | 85] 18 | 19 | 12 | 14 | 52 | 54 
4) Wialnia | 
Tryumf 26 | 7% | 82 | 81 | 85 | 74 | 46 | 88 
Okazało się zatem, że ad 1) Żmijka nie czyści 


z chwastów dobrze żadnego ze zbóż i nie daje ani pier- 
wszej ani drugiej sorty czystej. 

2) Centryfuga Kaysera przy wysokiem nastawieniu 
pierścienia regulującego (patrz Opis tej maszyny w Rolniku 
1897 Nr. 1.) czyści dwa razy lepiej jak dobry tryer. 

3) Wialnia gorzej czyści jak tryer i eentryfuga. 


*) Uwagi: 

Cyfry J. i II oznaczają : I. Sorta pierwsza : ziarno do siewu. 

II. Sorta druga: ziarno na sprzedaż. 
**) Zmijka pochodziła od Zaleskiego z Warszawy, Centryfuga od 

Kaysera z Lipska, Tryer od Mayera i Sp z Kalk nad Renem i Wialnia 

Tryumf od Braci Rober w Wutha z Turyngii. 


Działalność co do poszezególnych chwa- 
stów: 

a) Chwasty o okrągłych nasionach : 

Z chwastów domieszanych do zboża, pozostało po 


przepuszczeniu przez maszynę: groszku, wyki, pszonaku, 
w ' pierwotnej ilości: 
Pszenica Żyto | Jęczmień Owies | 
e [Ale R CE JEJ EJCE 
po Żmijce 1 |3%|52) 11 | 23] Go) 6:2) xd 
po Centryfudze 
a) wysoko nast: | 04) 6:2] 22| 28] 1:1) 1:5] 821164 
b) nisko nast: 24| 82} 1:8) 25] 22| 28]10:5 17:9 
w Tryerze — | 1:150:08 [0:08 | 0:9, 0:9] 7:0 11:4 
w wialni 83| 48 | 48 | 70 | 39 | 56 | 19 | 88 


Z powyższych cyfr wynika: do oczyszczenia z nasion 
okrągłych najlepszym jest Tryer. Wialnia Tryumf naj- 
gorzej tu działa. 

Różnią się te maszyny także znacznie co do zdolnoś- 
ci oddzielenia innych nasion chwastów, jak to poniższe daty 
wykazują. 

W 9, pierwotnej ilości chwastów znajdowało się 
jeszcze w ziarnie przepuszczonem.: 


ziarn przetrąconych 


w jęcz- 
mieniu 


| innego zboża 
| 


W owsie innego zboża 


- kąkolu 

2 | bławatu 95 | 005] 103| 04| 0-1 
4 ziarn przetrąconych | 96 | 855 | 18:7 | 158 | 80:1 
z innego zboża 98 | 12-5 | 30°7 138:3 | 35 
| kąkolu |297 015 | 09|016|267 
s | bławatu 97:3 | 0:22 | 0:8] 0:57] 0:06 
i $ ziarn przetrąconych | 91:6] 93 {249 |258 |817 
| innego zboża 957 | 38:2]514 | 584 [571 

| Stokłosy "A 1:38 Gd eń 


Centryfuga zatem przy wysokiem nastawieniu pier- 
ścienia tj. przy zwężeniu bębna działa najlepiej co do od- 
dzielenia nie okrągłych, nieco cięższych domieszek jak np. 
kąkolu, ziarn złamanych i t. p. Natomiast nasiona lekkie 
jak stokłosę, główki ostu i t. p. najlepiej oddziela młynek 
czyli Wialnia Tryumf. 

Co do oddzielenia sporyszu ze żyta i jęczmienia, to 
znowu najdokładniej działała centryfuga Kaysera, przy wą- 
skiem nastawieniu Sa pozostawiała bowiem tylko 7:569/, 
sporyszu w ziarnie | sorty, podezas gdy po przepuszcze- 
niu przez młynek pozostawało około 119), a po tryerze 
Mayera jeszcze 240, sporyszu. 


Pi 
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Żmijka ta nie zupełnie właściwie wzięta została do 
porównania, gdyż już z samej konstrukcyi tej maszynki 
wynika, że nie może ona służyć do czyszczenia z wszel- 
kich chwastów, ale jedynie tylko do oddzielania ziarn 
okrągłych od długich, albo do sortowania już oczyszczo- 
nych ziarn okrągłych jak grochu, wyki, rzepaku i t, d. 

(m) 


Odpisywanie podatku gruntowego z powodu klęsk 
elementarnych. 


Dokończenie. 

W ciągu debaty nad ustawą podniesiono z jednej 
strony z naciskiem, że przez nowe rozszerzenie, w poró 
wnaniu z ustawą z 12 lipca 1896, granic, w których dozwalać 
się będzie opustu podatku gruntowego z powodu klęsk 
elementarnych ogólna suma podatku gruntowego 
dająca się effectiwe ściągnąć ulegnie znów 
zmniejszeniu, co ze względu na charakter podatku 
gruntowego, jako podatku skontyngentowanego, dla równo- 
wagi budżetu państwowego nie jest korzysinem / drugiej 
strony jednak podniesiono, że mimo nastąpić mających 
większych ulg w odpisywaniu podatku gruntowego jest to 
podatek, który bardzo daje się odczuć rolniciwu. Raz 
daje się odczuć teraz bardziej niż dawniej, wskutek krisis 
agrarnej i zmniejszenia się czystego przychodu z ziemi, 
a na tym czystym przychodzie opiera się szacowanie i kla- 
sowanie gruntów, których rewizya następuje zaledwo co 
15 lat Z drugiej strony czynią podatek ten uciążliwszym 
rosnące coraz dodatki na cele samorządu. 

Jeżeli porównamy brzmienie ustawy nowej z ustawą 
z 12 lipca 1896 zobaczymy, że prócz klęsk, które już usta- 
wa z roku 1896 uwzględniała; gradu, wody, ognia, 
mszycy winnej i myszy polnych, nowa ustawa 
uwzględnia nadto wedle $. 4, szkodę wyrządzoną 
przez pokładanie się zboża, nadzwyczajną 
suszę lub wilgoć nadzwyczajną QOpust podatku 
gruntowego obrachowuje się parcelami i rozumie się, że 
prawo do opustu nastaje dopiero wtedy, jeżeli 
klęska przybierze pewne większe rozmiary, jednakże roz- 
miary te są niższe jak w dawnej ustawie. Mianowicie 
można już żądać opustu przy parcelach gruntowych obej- 
mujących do 2 hektarów (w dawniejszej ustawie z roku 
1896 do czterech hektarów) jeżeli plon surowy parceli 
zniszczał na obszarze przynajmniej pół hektara (da- 
wniej na obszarze przynajmniej hektara!). 

Przy wszystkich innych rodzajach klęsk elementar- 
nych nowa ustawa dopuszcza w $. 2, tak samo jak dawna 
z r. lby6, opust podatkowy tylko wtedy, jeżeli ów czysty 
przychód katastralny przypadający na uszkodzone parcele, 
który wskutek klęski należy uważać za stracony, wynosi 
więcej jak jedną czwartą ogólnego czystego przy- 
chodu katastralnego dotyczącego podatnika z wszystkich 
jego gruntów, oddanych pod uprawę rolną a położonych 
w tej samej gminie katastralnej. Odpisywanie podatku 
gruntowego przy klęskach oznaczonych w § 2. al. 2. nowej us- 
tawy, będzie więc następować w tych samych granicach, jak 
wedle ustawy z roku 1896, z wyjątkiem wypadków, które 
już wedle $ 2 al. 1. nowej ustawy uzasadniają odpisanie 
na podstawie obrachunku szkody z poszczególnych parcel. 
bo właśnie te wypadki (pokładanie się zboża, po- 
sucha, wilgoć) obok przewidzianych już ustawą z 1896 
klęsk wyrządzonych przez grad, wodę, ogień, mszycę 
winną imyszy polne, będą powodem przeciętnie wyż- 
szego odpisywania podatku gruntowego. Wszak naturalnem 


jest, że posiadacze parcel oddanych pod kulturę'rolną, będą 
mogli daleko częściej rościć sobie prawo do 
odpisywania podatku gruntowego, skoro przy- 
znano im to prawo już przy uszkodzeniu plonu z poszcze- 
gólnych parcel, jak gdy się żąda jako warunku tego prawa, 
aby szkoda wyrządzona przez klęskę stała w pewnym sto- 
sunku do całości czystego przychodu z gospodarstwa rol- 
niczego lub w stosunku do większego kompleksu posia- 
dania! (idy zaś dodamy do tego, że ustęp 1 $ 2 nowej 
ustawy oznacza taxative (wyczerpująco) aż ośm ro- 
dzajów klęsk, przy których już w razie uszkodzenia poszcze- 
gólnych parcel, powstaje prawo żądania odpisania podatku 
gruntowego, uslawa zaś z roku 1896 znała tylko pięć 
takich klęsk, łatwo zrozumieć, że odpisywanie podatku 
według nowej ustawy będzie częściej mieć miejsce, jak 
wedle dawnej z r. 1896. Wedle przedłożonych przez Rząd 
Izbie deputowanych materyałów statystycznych (5tenogra- 
liczne protokoły obrad Izby deputowanych 149 posiedzenie 
z 4 Czerwca 1902 suma, o którą wzrośnie odpisy- 
wanie podatku gruntowego przez nową usta- 
wę. wyniesie prawdopodobnie 1%, do 2 miliony 
koron. Ponieważ zaś już w ostatnich pięciu latach przy 
zastosowywaniu ustawy z roku 1896 wynosiło przeciętnie 
odpisanie podalku gruntowego rocznie około 3 miliony 
koron, przeto całym skutkiem finansowym no- 
wej ustawy będzie odpisywanie rok rocznie, 
jeżeli naturalnie nie zajdą jakieś niezwykłe 
i na szersze rozmiary klęski elementarne — 
4'ja do milionów koron w podatku gruntowym. 
Zapewne, że wzrośnięcie opustu w podatku grunto- 
wym o roczne l} — 2 milionów koron będzie ze strony 
Skarbu, a raczej ze strony ogółu podatników, pewną oliarą, 
lecz będzie to zarówno wielką ulgą dla rolnictwa, klóre 
znajduje się dzis w tak złem położeniu. Dr. W. P. 


Szczepienie obór zarodowych. 


Ponieważ w kraju często podnoszą się głosy prze- 
ciwko szczepieniu bydła tuberkuliną, a wiele hodowców 
traktuje całą akcyę z lekceważeniem,podajemy niniejszen 
do wiadomości naszych czytelników fakta, które przemó- 
wią dosadniej, aniżeli «dyssertacye teoretyczne. 

Gdyśmy przed trzema laty przystąpili do szczepienia 
naszych obor zarodowych, okazało się przedewszystkiem, 
że procent sztuk gruźliczych u nas w ogóle jest daleko 
niższy, niż w innych krajach koronnych. W oborach, 
w których właściciele zastosowywali się ściśle do wska- 
zówek dotyczących eliminowania lub odosabniania sztuk 
chorych i podejrzanych, procent ten stale się zmniejsza 
a szczepienie przeprowadzone 10. grudnia 1902 w oborze 
pełnej krwi Simmenthal p. W. Podlewskiego w Pisarówce, 
(pierwsza obora pełnej krwi, złożona cała z materyału za- 
kupionego w kraju) wykazało, że obora jest zupełnie wolna 
od graźlicy. 

Jest to dowód stanowczy, że szczepienie prowadzi 
do zamierzonego celu oczyszczenia obór z gruźlicy, lecz 
naturalnie tylko wtedy, jeżeli włusciciele obór sumiennie 
do wskazówek weterynarzy  zostosować się zechcą. 
Nie wyklucza to późmiejszych sporadycznych wypadków 
choroby, spowodowanych przyczynami zewnętrznemi, lecz 
w obec tego, że szczepienie zamierzamy przeprowadzać 
corocznie, chora sztuka będzie zawsze z obory usuniętą 
zanim przejdzie w stadyum zarażające. 

W ten sposób mamy nadzieję, że w niedługim czasie 
będziemy mieli więcej obór tak zdrowych, jak Pisaro- 
wiecka, a tem pewniej wtedy, gdy będziemy w możności 
materyał żeński do naszych obór zarodowych przeważnie 
w kraju zakupować. K. Fedorowicz. 
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Korespondencye. 


W sprawie kontyngentu spirytusowego. 


W sprawie przyszłego rozdziału kontyngentu ludzie 
się ruszają; znamy sprawozdanie związku Aust. przemy- 
słowców we Wiedniu; teraz się pojawił projekt p. J 
Bauera, b. wiceprezydenta Prager Spiritusindustrie Ve- 
reines u nas niesłychać nie, cisza grobowa, nikt o nowym 
podziale nie pisze, nikt o tem nie myśli! 

Punkt 1. wspomnianego projektu żąda zniesienia kon- 
tyngentu gorzelń melasowych kosztem zredukowania bo- 
nifikacyi gorzelń rolniczych na rzecz oprocentowania ka- 
pitału na powyższe odszkodowanie wyłożonego. Punkt 3 
Rozdział kontyngentu dla nowych gorzelń powstałych od 
1894—1900 proponuje po 3 Hl od hektara gruntów aż do 
maksymalnej granicy 600 HI. Punkt 4. projektu rozdziela 
wreszcie nadwyżkę kontyngentową między najnowsze go- 
rzelnie w r. 1900—1903 powstałe, a to pod warunkami 
określonymi w punkcie trzecim Gorzelnie stare zatrzymują 
dawny kontyngent. 

W obec takiego projektu uważam punkt 1 dotyczący 
sprawy finansowej za bardzo ważny dla Galicyi, która 
sprowadza węgieł na opał gorzelń ze Szląska, gdzie Nuss 
il kosztuje obecnie 1 k. 18 h. a frachtn. p, do Zborowa 
I k. 24 h., na głębokiem zaś Podolu do 2 koron dochodzi, 
bez bonifikacyi więc przyszłoby podolskie gorzelnie po- 
zamykać. 

Bez kwestyi robią Czechom gorzelnie melasowe kon- 
kurencyę w kontyngencie i woleliby kosztem redukcyi bo- 
nifikacyi sprawę rozwiązać. I łatwo by im to przyszło, bo 
węgiel mają w domu, kraj kolejami poprzeżynany redukuje 
koszta przewozu ad minimum a różnica przewozu węgla 
w porównaniu z (ralicyą zostaje netto w ich kieszeniach. 
W obec takich projektów mamy nadzieję, że Tow. Gosp. 
jako organ oficialny, będzie sprawy rozdziału kontyngentu 
nie spuszczać z oka, by się sprawa sama nie zabagniła, 
a kraj klęski niedoznał. Obywatelstwo interesowane po- 
winno w tej sprawie w organach krajowych głos zajmować, 
by dać dowód, że się tem interesuje, przez co i Koło pol- 
skie zajęło by się szczerze tą sprawą jako kraj bardzo 
obchodzącą. . 

Jeżeli siedzieć będziemy cicho, zdani będziemy na 
los rozdziału 1900 r., gdzie obiecano nam po 600 HI. 
a w rezultacie dano 489.76, 

Jarosławice 19, grudnia 192 

Komarnicki. 


Sprawy Towarzystwa. 


XV. Posiedzenie komitetu c. k. Towarzystwa gospo- 
darskiego gal. odbyło się w dniu 20 grudnia bs. pod p zewo- 
dmietwem Wiceprezesa Dr. Tadeusza Pilata. Obecni: pp. Julian 
br. Brunieki, St. brykczyński, Jan Breuer, J. Fromiuel, M chał 
Garapich, Dr. Władysław Kraiński, Tadeusz Langie, Leon Pod- 
lewski, Mieczysław Onyszkiewicz, Oskar Schnell, Dr. T. Skal- 
kowski, Dr. Ignacy Szyszyłowicz i Adolf Wiesiołowski. Nie- 
obecność usprawiedliwili: Hr. St. Stadnicki i Tyniecki. 

Przewodniczący Dr T. Pilat zawiadamia o przebiegu po- 
siedzenia sekcyi ekonomicznej, która ukonstyluowała się 
wybierając przewodniezącym Dr. Wład. Kraińskiego i kovptująe 
do swego grona pp. Antoniego Gosiewskiego, W. Lassotę, Prof 
Stefana Pawlika 1 Jana Viviena. Po zatwierdzeniu przez ko- 
mitet wyboru przewoduiczącego sekcy1 i członków kooptowanych 
podał Dr, Pilat z kolei do wiadomości Komitetu program akeyi 
przez sekcyę ekonomiczną projektowanej w sprawie organi- 
zacyi ziemian wobec bezroboei rolnyeh, akcji 
w części już wdrożonej. Sekcya ekonomiczna wypracowała okólmik 
do wszystkich Rad Oddziałów, podający zarys takiej organizacyi 
celem zaopatrzenia się w czeladź i robotników sezonowych na 
wypadek ponownej zmowy bezrobocia. Po dyskussyi uchwalono 
rozesłać okólnik jak najrychlej i umieścić w „Rolniku arty- 
kuł określający bliżej podane w okolniku instrukcye. Ma się 


również wezwać rolników, aby zawczasu oznajmili komitetowi, 
jakich systemów żniwiarki i kartoflarki życzą sobie zamówić na 
najbliższą kampanię, a komitet podejmie się w tym względzie 
pośrednictwa 

P. Podlewski wyraził życzenie Rady Oddziału Tarnopol- 
skiego, aby ze względu tak na sprawę strejków, jak i nowy 
wybór całego Prezydum komitetu, najbliższa Rada Ogólna 
odbyła się już w styczniu. Dyskusya jednak wykazała, że ze 
względów technicznych jest to nie możliwem. Komitet będzie 
się jednak starał termin zwołania Rady Ogólnej ile możności 
przyspieszyć. 

Imieniem sekcyi mleczarskiej przedstawiał p. Tad. 
Langie projekt wznowienia regularnego wydawnictwa „Prze 
glądu mleczarskiego“. Sprawę odesłano sekcyi mleczar- 
skiej do ponownego zbadania i przedstawi nia wniosku na naj- 
bliższem posiedzeniu komitetu. 

Załatwienie wniosku Dyr. J. Frommla o zasilenie z fun- 
duszów Towarzystwa naukowej fundacyi im, Pańkowskiego w Du- 
blanach odroczono do stycznia 1903. 

Dr. Szyszyłowicz zawiadamia, że targ nasion projekto- 
wany na luty przyszłego roku dobrze się zapowiada. Wpłynęły 
już liczne stosunkowo zgłoszenia od producentów z Galicyi i Kró- 
lestwa jakoteż od niektórych firm handlowych. Po wysłuchaniu 
referatu dodano sprawozdawcy do pomocy w urządzeniu targu 
delegacyę, złożoną z pp. J. br. Brunickiego, Frommla i Turnana, 

Na tem posiedzenie zakończono. 


Okólnik 


Komitetu c k. Tow. gosp. gał. do wszystkich 
Rad Oddziałów. 


Ponieważ w dzisiejszych smutnych stosunkach ekonomi- 
cznych naszego kraju oszacowania dóbr tabularnych większej 
wlasności celem następnego oddania ich w zarząd przymusowy 
coraz częśniej się wydarzają, ważną jest rzeczą dla właścicieli 
tych majątków, już i tak materyalnie zachwianych, żeby te 
ustawą egzekucyjną przepisane funkcye spełniali ludzie saumienni 
i fachowo uzdolnieni. Odnośne rozporządzenie ministeryalne po- 
stanowiło zatem, by kandydatów do tych czynności proponowały 
komitety 'Towatzystw rolniezo-leśnych. Komitet nasz jednak 
często bardzo w trudnem znajduje się położeniu, proponując bo- 
wiem ze wszech miar odpowiednie osobistości, najczęściej do- 
wiaduje się potem, że proponowany obowiązku tego nie przyjął; 
trzeba więc proponować nowych. A że Sądów powiatowych 
w obrębie naszego Towarzystwa mamy 122, licząc zatem po 
ośmiu choćby tych samych zarządców i znawców na każdy, Wy- 
padnie osób 972. 

Żeby zatem uniknąć w nieskończoność mnożącej się kores- 
pondencyi a zarazem najodpowiedniejsze osobistości do tych 
ważnych funkcyi proponować, koniecznem jest, aby Szan. Rada 
zaraz z początkiem roku 1903 załeżyła książkę, zapisując w niej 
wszystkich obecnie czynnych znawców i ocenieieli, a także i przy- 
mnsowych zarządców dóbr tabularnych, w obrębie każdego sądu 
powiatowego, oraz i dalszych odpowiednich kandydatów, ale 
tylko takich, którzy gotowość swoją do spełnienia tych czynności 
pisemną deklaracyą stwierdzili. 

Wykaz tak jednych jak drugich w takiej ilości, aby przy- 
najmiej po sześciu lub ośmiu na każdy okręg Sądu powiat, 
wypadło, prosimy usilnie dwa razy do roku, ile możność 
w styczniu i w lipeu, do Komitetu naszego Towarzystwa 
przesyłać, abyśmy na każde wezwanie c. k. Namiestnictwa 
potrzebną ilość tych funkeyonaryuszów nowymi kandydatami 
uzupełnić mogli 

We Lwowie 18 grudnia 1902. 


Z Komitetu c. k. Towarzystwa gospodarskiego gal. 


KRONIKA. 


C. k. stacya dla kontroli nasion we Wiedniu donosi, 
że Ministerstwo rolnictwa rozp. z 20 listopada 1902 roku 
zurządziło utworzenie osobnego oddziałn dla hodowli roślini 
przy powyższej stacyi. Kierownikiem tego oddziału jest p. G. 
Pammer adjunkt stacyi i dyplomowany rolnik, 
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Zadaniem tego oddziału będzie : 


1) Uszlachetnianie i polepszanie rolniczych roślin upra- 
wnych przez selekcyę i hodowlę systematyczną. 

2) Podniesienie krajowej hodowli roślin przez zakładanie 
różnych stacyi hodowli nasion: tworzenie jednolitych obszarów 
hodowli. 

3) Zbadanie morfologicznych i fizyologicznych własności 
roślin krajowych i ich stanowiska w systematyce. 

4) Wykonywanie doświadczeń hodowlanych dła wypracowa- 
nia teoryi hodowlanej, 

5) Wykonywanie doświadczeń polowych szczególnie z ro- 
dzajami zbóż krajowych i badanie ich wartości pzy pomocy 
rolników praktycznych. 

6) Urządzanie pól demonstracyjnych dla popularyzowania 
gatunków nadających się do hodowli. 

%) Wykonywanie badań analitycznych dla poznania cha- 
rakteru i jakości danego produktu dla użytku konsumceyjnego. 

8) Rozprzestrzenianie wiadomości uszlachetniania i metod 
hodowli przy pomocy wykładów, kursów, wydawanie orzeczeń, 
udzielanie rad, urządzanie wystaw nasion i t d. 


Towarzystwo rolnicze okręgowe w Wieliczce zwołało 
walne zgromadzenie na poniedziałek 22 grudnia b. r. 

Na porządku dziennym umieszczono następujące referaty : 

1. „Zakres działania nowo otwartego Żakładn rolniczego 
doświadczalnego c. k, Uniwersytetu Jagiellońskiego w Krakowie* 
ref. Prof. Dr. Stefan Jentys. 

2. „Praktyczne wskazówki uszlachetniania zbóż ref. Prof. 
Dr. Kazimierz Rogoyski. 


Zbyt na ziemniaki. Dyrekcya c. k. austr. muzeum han- 
dlowego we Wiedniu zawiadomiła wszystkie Towarzystwa rolni- 
cze, między innemi także nasze Towarzystwo, że Szwecya, Dania 
i Holandya importują z Niemiec znaczne ilości ziemniaków jadal- 
nych. Również Belgia i Anglia poczyniła zamówienia. Tak samo 
we Francyi był tegoroczny zbiór ziemniaków zły i ceny poszły 
silnie w górę. 

Wobec tego oznajmia Dyrekcya e. k. austr. muzeum dla 
handlu, że gotową jest ułatwić zgłaszającym się producentom 
nawiązanie stosunków handlowych celem wywozu ziemniaków. 


Z Iwowskiej Izby handlowej. Na posiedzeniu lwowskiej 
Tzby handlowej w d. 32. grudnia obradowano między innemi 
nae handlem nawozami i nasionami i oświadczono się zgodnie 
przeciw projektowi ustawy o obrocie handlowym nawozami sztu- 
cznermi, nasionami i paszą, wygotowanemu przez posła Ko- 
złowskiego. Projekt ten, jak twierdzono w dyskusyi, „pomyślny 
jest jedynie z punktu widzenia interesów agrarnych, a nie 
uwzględnia prawie zgoła potrzeb przemysłu i handlu.“ 


Izba uchwaliła poprzeć memoryał stowarzyszenia handla- 
rzy nierogacizną, wystosowany do Koła polskiego, z wyjątkiem 
jednego postulatu, mianowicie reaktywowania przymusowych 
targów na nierogaciznę, połączonych z 24-godzinną konfinicyą 
w Krakowie i Białej. Na konfinicyi w Krakowie i Białej ucier- 
piał aby — jak twierdzono — Galicya wschodnia 


Drobne wiadomości. 


Sposób zabezpieczenia żelaznych zbiorników od rdza- 
wienia. Szwajcarski zarząd monopolu spirytusowego polecił 
wszystkie żelazne rezerwoary spirytusowe, mieszezące w sobie 
nieraz po kilka milionów litrów spirytusu wysmarować cementem. 
Rezetwoary cienką warstwa cementu obłożone po szeregu lat nie 
okazały żadnych śladów uszkodzenie. Okazuje się więe, że sposób ten 
jest dobry, bo chroni żelazo od rdzy,trzeba jednak uważać na to 
aby powłoka cementowa była cienką i dawana na suche i do- 
brze oczyszczone Ściany rezerwoarów żelaznych. KiE. 


Cocaina i morfina jako środki lecznicze. Od pewnego 
czasu, bo od r. 1894 weterynarz Pecus w Saint-Cyr używa 
z dobrym skutkiem wstrzykiwań Cocainy i Morfiny jako środka 
deczniezego przeciw kulawiźnie u koni. Używa on mięszaniny 
tej złożonej z Cocain. hydrochl. g'15, Morphin hydrochl. 0:1 
„i wody destil. 5 gr. Po zastrzyknięciu następuje diagnoza w 4-10 


minut, a skutek okazał się tak dobrym, że w stu przypadkach 
stwierdził d. Pecus uzdrowienie konia zupełne, przyczem obeszło 
się bez operacyi. Jeżeli po 5 do 12 dniach nie ma pomyślnego 
skutku należy zastrzykiwanie powtórzyć. Gdyby i to nie po- 
mogło wówczas operacya i radykalne leczenie jest nieodzowne, 
byłoby to oznaką, że kulawizna jest zastarzałą. 

Najlepiej wstrzykiwać Cocainę i Morfinę razem, bo tym 
skuteczniej działają aniżeli każdy środek osobno. KM 


Pytania i odpowiedzi. 


Odpowiedź na pytanie 30. Z licznych prób, które w tej 
kwestyi z całą ścisłością wykonywałem, stanowczo twierdzę, że 
najkorzystniej jest nawóz wywieziony w obecnej porze tj. w zimie, 
natychmiast rozrzucać. Tylko w ten sposób postępując, ponosi 
się możliwie najmniejszą stratę w nawozie, a ze względów ad- 
ministracyjnych jest bardzo dogodne, bo o robotnika teraz 
łatwiej O. de. B. 8. 

Qdpowiedź 2 na pytanie 30. Jeżeli rola nie pokryta 
grubo śniegiem to najlepiej zaraz nawóz rozrzucić, bo wtedy 
najmniej jest straty. Gdy jednak pokrywa śniegu gruba, wów- 
czas racyonalniej jest składać nawóz w wielkie stosy na brzegu 
pola, na którem ma być później obornik rozrzucony. Stosy te 
należy starannie ładować i mocno przytem udeptywać, najlepiej 
w takiej formie, aby można było z wozem na nie wyjeżdżać 
przy układaniu. Przy dobrem utloczeniu strata w nawozie będzie 
również nie wielką. (K. M.) 


Wiadomości handlowe, 


Ziemiopłody. 


Budapeszt, 27. grudnia (Giełda zbożowa) Pszenica na kwie- 
cień 7:73, żyto na kwiecień 6'74, owies na kwiecień 6:22, kukurudza na 
maj 578, rzepak na sierpień 1185—1200. 

Usposobienie słabe. 


Lwów. 24. grudnia 1902. Pazenica gotowa 8'00—820, na ter- 
mina 775—800, svo gorowa 6:60—6*75, na termina 640 — 650, o si83 
obroczui gotowy 6'25 -650, na iermin. 6:00—6:25, jęczmień pastewny 
525—575, hros, 5'80 6:25, raepas 950—975. Iniauka 8:50 —8:75, groch 
pastraan 6'50—675, do gotowania 7:50 — 10:50, wyka 550—6 00, bobik 
5:50— 5:90, hreczka'—— kukuradza uow 6:20—640, stara 0——0—, 
chni.l 56. ks — koniezyn c'arwon: 65:—80 —, biała 75—135—, 
swe. aa 65—95, tymitta 25*—838—, ' ryius ariwo awNupol go- 
tow; 15:50 —15 75, ekskontyngent 8'50 —8'75. 

Usposobienie niezmienne, 4 powodu świąt ruch ograniczony. 


Bank rolmiczy we Lwowie. 


Targ zbożowy na Kleparzu. Kraków 22. grudnia. Dzisiejszy 
targ odbył się w usposobieniu spokajnem, gdyż młynarze spowodu zbli- 
żających się świąt nie robili większych zakupów, a to tem mniej, że 
zaofiarowanie me było znaczne i sprzedajacy nie godźili się na żadne 
ustępstwa. Ceny pozostały zatem niezm enione. 

Płacano: pszenicę białą 8:10 do 850 k., czerwoną od 8:00 do 
840 k., żółtą od 8:00 do 849 k., żyto od; 7:10 do 7:40 k., jęczmień 
brow. od 675 do 7:25 k, na paszę 6-10 do 6'30 k., owies od 6:00 do 
6:60 k. Wszystko za 50 kilogr, Bank gul. dla handlu i przemysłu. 


Spirytus. 
Wiedeń, 27. grudnia Spirytus kontyngent. 35:80—36'20. 


Bydło i trzoda. 


Wiedeń, 23 grudnia. Na wczorajszy targ bydła rogatego, przezna- 
czonego na rzeź, spędzono ogółem 3742 sztuk, z tego z Galicyi 477, 
sztuk. Przebieg targu był ociężały. Ceny spadły o 'ją korony. Z tego 
spędu nie sprzedano sztuk 35. Galicyjskich wołów sprzedano 200 sztuk 
po 52 do 64; 200 po 65 do 78; 58 po 74 do 76; 7 po 74 do 76 koron. 
Buhaje podtuczone bez różnicy pochodzenia kupowano po 54 do 70, 
krowy podtuczone po 52 do 64. Bydło chude po 36 do 52 koron, wszy- 
stko za centnar metryczny żywej wagi. 

Wiedeń, 23. grudnia Na targ nierogacizny przywieziono ogółem 
13.771 sztuk świń, między temi 6.447 świń galicyjskich. Ceny za 
tuczne świnie węgierskie 104—105 h., za, galicyjskie młode świnie 70—88 
halerzy za 1 kilogram żywej wagi. 


Nakładem galicyjskiego Towarzystwa gospodarskiego. 
Redaktor odpowiedzialny Prof. Dr. Kazimierz Miczyński. 
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Czytelników naszych prosimy, aby zamawiając cokolwiek podług inseratu 
w naszem piśmie powoływali się zawsze na „Rolnika*. 


bat 


| GRUDĘ 


u bydła usuwa nieza- 
wodnie skutkująca maść 
z apteki i wyro- 
bmi specyalnych 
środków wetery- 
naryjnych w Bur- 
Sztynie. Blaszanki 1/; 
kilowe w cenie po 2 K. 


Liczne uznania 
i listy pochwalne! 
3—10 


„PORADNIK GOSPODARSKI“ 


Organ Kółek roln. w W. Ks. Poznańskiem pisino rolnicze dla wszys- 
tkich stanów, dziś już bardzo popularne w Galicyi i w Królestwie. 
wychodzi w Poznaniu pod redakcyą Kazim. Brownsforda, sekretarza 
Patronatu Kółek rolniczych. 

Treść Nr. 49. Odezwa do „zytelników. Wiadomości od pa- 
tronatu: Próby z sztucznymi nawozami, wykonane przez członków 
Kółek roln. Chów cieląt: Jak się odzwyczaja cielę od mleka” Od kiedy 
przechodz? ciele na twardą paszę? Jak pielęgnować cieleta przezna- 
czone do dalszego chown * Sposób przechodzenia u cieląt z mleka slo- 
dkiego na odtłuszezane na i później z odtłuszczonego na wodę. rrze- 
stroga przed tak zwanym koperhagskiia pudretowym superfasfatem. 
Pytania i odpowiedzi. Wiadomości z praktyki: Trzy głosy a upra- 
wie prosa eukrowegoi Najlepsze koryta dla koni. Kilka słów o zaleca- 
nej swego czasu roślinie „Szorstek*. Rozmaitości: Pogadanka rolnicza. 
Ceny zboża i płodów roln. Targ na bydło w Berlinie. Ogłoszenia. 

Caloroczny abonament 71, korony 
można nadsełać wprost do Redakeyi pod adresem: „Poradnik Gospo- 
darski“ Poznań (Posen). 


Redakcya wydała w tym roku 


„KALENDARZ ROLNICZY“ 


zastosowany do wszelkich stosunków a więc i dla Galieyi, ułożony na 
zasadach najnowszej nauki jasno i zrozumiale, znajduje się w nim 
wszystko, ezego rolnik w codziennem życiu potrzebuje. W ciągu bieża- 
cego kwartału rozebrano caly pierwszy nakład 5000 egz. Druknje sie 
zatem nowy nakład, który wyjdzie jeszeze w tym miesiącu. Kalendarz 
kosztuje 


tylko 8 korony 


włącznie przesyłki. 


Nowi prenumeratorzy „Poradnika Gospodarskiego" atrzyniają 
bezpłatnie z pierwszym numerem artykały: 

1) 0 chowie świń przez W. Tomaszewskiego. autora dzieła 
„O zasilaniu ziemi nawozami naturalnemi, zi-łonemi i sztucznemi*. 

2) Kiedy rozrzucać i przeorywać wywieziony w jesieni 
obornik? (Najnowsze badanie, dokonane przez berlińską akademię roln. 
na 8 majątkach ziemskich w Niemczech). i i 


Mustryackie 


Zakłady Schuckertowskie we Wiedniu 


wykonują elektryczne urządzenia dla światła i siły 


każdego rozmiaru. 


Zakłady centralne, koleje, urządzenia elektryczne 
w willach, domach mieszkalnych, urządzenia fabry- | 
«czne i dla kopalń, elektryczne maszyny wiertnicze, 
pługi elektryczne, zegary elektryczne. 


Zastępea dla Galicyi i Bukowiny : 


ADOLF KASTNER, we £wowie. ul. 3. Maja 11. 


Kosztorysy i informacye bezpłatnie. 
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= _ ORYGINALNE H OGYLE 


ZAWSZE OSTRE, ZATRATOWANIE 
NIEMOŻEBNE. - - - - - - - - 
OSTRZEŻENIE! 
Dobroć tych H ocyli polega na użyciu do 
wyrobu osobliwej stali, którą my tylko 
$% używamy. Aby się ustrzedz przed szkodą, 
© należy odrzucać wszelkie naśladownictwa, 
żądając wyraźnie przy kupnie 
8 ORYGINALNYCH H OCYLI ,,, 
Z MARKĄ FABRYCZNĄ [l 


© LEONHARDT i Spółka 


Berlin — Schóneberg, 


4 Jeneralny zastępca na AUSTRO - WĘGRY 


KASZAB & BREUER, BUDAPESZT VI. 


y 
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katozwatozczwawawaocw 
Do sprzedania 


z powodu wydzierżawie- 
nia majatku! Kompletne 
urządzenie mleczarni skrada- 
jące sic: z wirówki turbinowej 
na 500 lit. w godzinie, drugiej | 
recznej, basenu na 500 lit. do | 
podgrzewania mlek parą, 2 ba- | 
senów na wodę, płuczki parowej 
do naczyń, kotła parowego z arma- 
turą, maślnicy, wygniataczów ttp. 
z naczyniami do transportu mleka 
i róboczemi na 1506 lit. mleka 
dziennej przeróbki wystarczają- 
cemi. Mleczarnia jest w ruchu; | 
narzędzia zakupione w r. 14900 | 
od tow. akcyj. Alfa Separator. 
30 krów dojnych i 30 jałówek 
od 3 do 1 roku należących do 
obory pół krwi zarodowej. Bliż- 
szych objaśnień udziela Zarząd 
dóbr w Podmichałowicach o.p. | 
Zurów, 2—10 
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Qo wydzierżawienia! 


Czartorya na Bukowinie 
przy gościńcu powiatowym i przy 
kolei lokalnej, nad rzeką Czere- 
mosz (naprzeciw miasta Snia- 
tyna): 500 morgów roli w glebie 
pszennej i kukurudzianej, 40 mor- 
gów pastwiska nad Czeremoszem, 
budynki nowe, brażarka z kotłem 
RW na 200 sztuk bydla. 

statnia cena: szesnaście ty- 
sięcy koron czynszu rocznego. 
Assekurneyę budynków, podatek 
gruntowy i koszta kontraktu opła- 
cać będzie sam właściciel. Pól- 
roczna rata czynszu i półroczna 
kaucya płatne przy podpisani 

kontraktu. 

W miejsen przystanek kolejowy, 
zkąd idzie się przez folwark, 
Pociąg kolejowy przybywa z Nie- 
połokowiec o godzinie 10. przed 
południem, a odjeżdża ztad z p0- 
wrot ni o godzinie 5'/, popolu- 
dniu (wedle czasn miejscowego). 
Bliższą informacyę otrzymać mo- 
żna tylko ustnie na miejscu. 


2—3 


aende Redenko 2o Redet satoto e Beo en oaee 
Do chown gęsi czystej 
krwi emdeńskiej po 8 ko- 
ron gąsiory, po 6 koron gęsi. 
Gąsiory półkrwi po 6 koron. gęsi 
po 4 korony. Waga okoła 7 kilo 
16 kilo. Zarząd dóbr OQssowce 
poczta loco. 2—2 
FECR EROR TE WERE I 


Bezpieczny w użyciu wysoko 
niezapalny Olej opałowy dla 
gorzelń i innych fabryk dostar- 
czamy najtaniej. Korzyść w prze- 
ciwstawieniu do węgla rzeczy- 
wista. Wydatki połączone z re- 
konstrukcyą nieznaczne. Na żąda: 
nie podejmujemy się rekonstrukcyi 
jedynie za zwrotem własnych 
wydatków. Rafinerya nafty Fi- 
bicha i Stawiarskiego Chor- 
kówka. 2—6 


ROLNIK 


świń, kóz, osłów, psów, i dro- 
biu. Jeden pakiet pół kg. 1 K. 
Cztery próbne pakiety 
franko 4 ER. 
FABRYKA PORKINU 
Wiedeń IX. Bleichergasse 6 
Składy w Galicyi: Jonasz 
)  Sprechmann w Jarosławiu, Sa- 
mue! Schnurr w Limanowy, 
Markus Munderer w Rzeszo- 
wie, Andrychów Józef So- 
wiński, Jakńb Mechner, Chybi 
Chabówka Maurycy Schwarz, 
Czerniowce Schmidt i Fontin, 
Dziedzice Bracia Nitsch, Kęty 
Stanisław Hałatek, Lwów 
£-pteha P, Mikolascha i Alojzy 
Hübr:r, Milówka B. Galler, 
Makó E. Glatsmann. Nowy 
Sącz §. Kwiciński, Nowy 
Targ J. Mastbanm i S. Tei- 
char. Oświęcim Fanny Ma- 
tyskiowicz, Stryj Ignacy Knau- 
te, Rajcz Jakób Klappholz,Tar- 
taków Marcin Pirnik, Wado 
wice Jan Pohl, Markus Statter 
Zakopane. Calvaria Jacob Al- 
tergut. Brody Julius Landawi. 
"Tarnopol Simon Rutzenstein. 


PECUSIN wyborny środek tu- 
czycy. Dodatek pokarmowy dla 
wszystkich zwierząt domowych 
koni, buhai, wołów, cieląt, owiec, 


ogniotrwałe == 


WAGI na BYDŁO 


wagi i pompy do spirytusu, piły cyrkularne, 
A 7 sikawki, narzędzia kowalskie 
polecają 


J. NEUBERGER i Spk. 


LWÓW, 


| 


dhah ak akik boks ck ohh ksh: | 
Patentowane pompy KLIGYA 


są najlepsze i najtańsze do wody i gnojówki, 
Działalność w godzinie 12.000 litrów. Ceny: 


Drewniane Nr 2 3 4 5 6 7m. głęb 
Kor 29 32 36 40 49 — 

Kute żelazne Nł. 3. wewnątrz i zewnatrz pn- 
cynkowane. nie rdzewieją nie zatykaja się: 
3 4 5 6 m. głeb. 

Kor. 40 405868 


Rozpryskiwa:z do guojówki Żelazny kuty : sztuka 9 kor. 


Józef Klings, Hltrohtwasser, 


Szląsk austryacki. 


FEFEFE EEE 


| [====| 
| . Zarząd Zamosta 
| 
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Zarząd dóbr Jaśmierz 


p. loco ma na sprzedaż wiązałko 
Żniwiarke całkiem nowę nienży- 
waną z Fabryki Coremke. Do 
siewu ma na sprzedaż owies Li- 
gowo w cenie 20 knr. loco sta- 
cya Jaśmicrz. 1—3 


p. Brzeżany poszunuje 3 e. m 
nasienia koniczyny czerwonej 
wolnej od kanianki, 1—3 


| 


W Hulczu 


o. p. loco stacya kolei Belz są na 
sprzedaż z obory zarodewej peł- 
nej i pół krwi rasy Simmenthal- 
skiej buhajki po 40 i 60 cent. 
za kilo zywej wagi i 2 chlewni 
zarodowej pełnej krwi rasy Yorks- 
hiere knurki i loszki w różnym 
wieku. Knurki z miesięczne po 
14 zł. loszki 2 miesieczne po 12 
zł; co miesiac starsze w tym sto- 
sunku o 2 rd. droższe na sztuce 
Prócz tego jest na sprzedaż za 
przystępną cenę klaez ciemno- 
szpakowata pochodząca od rysa- 
ków 4 letnia — siewnik rzędowy 
z fabryki Claytona nzywany w do- 
brym stanie za 200 koron, Bliż- 
szą wiadomość u zarządu dóbr. 


OBOŻSOSUNOZOWSGOWOA| 


Połączone fabryki towarów 
wełnianych oferują obecnie prze- 
zemnie okolo 4000 sztuk tak 
zwanych 


Wojskowych derek na konie 


po bajecznie niskiej cenie 


tylko 2 7+. 10 v.. za sztukę 
a 4 zł za parę 
(6 par odsyła się franko). 

Te grube nie do zniszezenia 
derki są tak cieple jak futra 
Gie no-szage lub brunatne, wiel 
kosci I*0>c200 em. więc okry- 
waj: calego konia. 

Wyrażnie pisane obstalunki, 
kto'e załatwia się tylko za po- 
braniem pocztowem lub przy na- 
desłaniu z góry należytości pro- 
szę nadsytać do 


Steiner' a 
bomu komisowego 


połączonych fabryk derek 
w Wiedniu, Ił. Taborstrasse 27, 


DB Za nieodpowiadajacy życze- 
niom towar obowiązuje się pie 
niądze zwrócić. *%% 

Tysiace pism z uznaniem 
i obstalunkiem powtórnym i tak: 
Z zarządu dóbr ks. Schwarzen- 
berga w Turach; A. Koven, bur- 
mistrz w Podkay, Fre. Levstek 
w Cerne; Alher'a hotel Pettenau, 
Noisternig w Mallinz, Wny Prob. 
Bardyn w Lany Rotter w Suchej 
doli itd. 


POWO KACE 


W czasach gdzie skarzą się 
ogólnie na brak zdolnych 
agronomów poleca swoje usługi 
od lipca 1903 jako Dyrektor 
dóbr Iub administrator zdolny 
i energiczny agronom z kaucyą 
dwadzieścia tysięcy koron 
Adresu udzieli agsencya dzien- 
ników Sokołowskiego, Lwów Pa- 
saż Hausmana. Pośrednictwo bę- 
dzie sowicie wynagrodzone. 
3—3 


ŚŻBAAJSKAE 


Kurnik wiązownicki 


(poczta locc) ma do zbycia: 

Kury Langshiny trójka po 16 K. 
» włoskie kuropatwie 

trójka 2. — «aa LZ 


„ Zielononóżkitrójka „ 12 , 
Koguty Dorking sztuka „ 6 „ 
Kaczki Peking trójka „ 14 , 
Gęsi endemskie ,„ w 26 
lndyki amerykańskie  „ 26, 

„ białe „ 28m 

1—3 
SIEPPAA 


Zarząd dóbr Krasiczyn 


sprzedaje stadko owiec 
18 matek, 1 baran rasy Cots- 

wo]d-Qxfordshire, za 350 K. 
Zgłoszenia do zarządu po- 

ezta w miejseu. 2—3 


. 1 Wet. m. wyki 
Poszukuje SIĘ nasiennej, 
próbki z podaniem ceny proszę 
nadsyłać do zarządu dóbr Gro- 
chowee p. Pikulice, stacya kol. 
Przemysl. 2-—5 


in dwie klucze 
Do zbycia szpukownte 
Arabskie ze stada hrabiego Jó- 
zefa Porockiego w Antoninach 
418 lat zdrowe i bez blędu do 
zaprzęgu odstanowione źrebcem 
rasy Arabskiej ze stada Maza- 
rakiego na Ukrainie. 

Adres: Emil Olszewski, 
Dubi' poez. Ponikwa. Najbiiższa 
stacya kolejowa Zablotea albo 
Brody oddalone od Dubia po 10 
kilometrów. 2—3 


Kompletne  ; 
urządzenia _ 
I gorzeln. 


NAJLEPSZE 


wOTTYNII (Gaucra.) 


i atrudnia, 
4400 Tobotników. 


= aj 7 << =" 


44a Aaa wa a 


524 KRRODESNRIEE A 26 
p ę Do wydzierżawieni 
ompy Wagi yin 


domowego i publicznego o 
uzytku, dla gospodarstw, LSA 
budowli i przemysłu. ZURA O 


Wagi decymalne, centymalne, prezmianowe i mostowe 
j 2 drzewa i Żelaza dla celów handlowych, fabrycznych, 
gospodarskich i innych. 
Towarzystwo komandytowe dla fabrykacyi pomp, maszyn, kurków, 
pip, rur. węży gumowych i konopnych. 


W. Garwens, Wiedeń 


I. Schwurzenbergstrasse 6. I. Wallfischgasse 14. 
Ka'alogi gratis i franeo, do nabycia we wszystkich składach 
maszyn, u pompiarzy, ete. — Ządać Garwensa: Pompy i Wagi. 


a 0 9 
J Jom dla Ziemian. | 5 


Plugi sackowskie, brony pat. Laake, siewniki 
pat, Zimmerman, kieraty, młocarnie, młynki 


E. Kühne Moson 


Motory „GG W£DME** benzynowe 
Źniwiarko-wiązałki, żniwiarki i kosiarki 


Mc. Cormick. 


Garnity NICHOLSON parowe. 
Wasyy BÓLTEGO do szycia mat, 
Mieczarstwo JURANY Separatory 


| Największy w kraju SKŁAD wastan. | 
Jom dla Ziemian." 


Burakówka 


w pow zaleszczyckim, około 10 klm. od stacyi 
Dżuryn gościńcem — okolo 1- klm. od stacyi 
Tłuste oddalone, od 24. czerwcza 1904, 


2 folwarki około 1362 ha roli doskonałej 
95 ha łąk, 31 ha pastwisk, liczne budynki go- 
spodarcze, 3 młyny gorzelnia o 1344 hl. 
kontyngentu. 


Zgłaszać się należy tylko listownie do p. Józefy 
Romaszkan Ki Wąędniu I. Lothringerstrasse 15, 
albo do Jul. Branickiego w Podhorcach v. Stryj. 


Lwowskie: biuro handlowe 
ul. Kościuszki L. 4. 
wysprzedaje 
po znacznie żniżonych cenach nieużywane stalowe 
Pługi I skibowe Eberhardta. 
Śrutowniki Mayfarta. 
Kriery Heida. 
dostarcza również 
Węgiel kamienny 
Sikawki i przybory pożarne 


aIz ep wog 


dla Gtorzelni i Browarów : 


Pompy oraz Węże parciane i gumowe. 
k. 17—17 | 


Dom dla Ziemian. 


r= 
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KOMITET C. K. GAL. TOWARZYSTWA GOSPODARSKIEGO 
we Lwowie, ul. Słowackiego 8 
sprowadza dla członkow swoich 


wszelkie nawozy szłuczne 


wedle warunków specyalnego cennika, 
UG Rabaty przyznane Komitetowi przez fa- 
bryki przy odbiorze wielkiej ilości nawo- 
zów rozdziela się z końcem roku pomię- 
dzy odbiorców. ME g 
SLD ZZ NC | 


£ drukarni 1 hrogratii Pillera 1 Spółki we Lwowie ul. Pyczakowska l. 3 


